Kraków, poniedziałek 9 lipca 1951 
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Porażka Kolejarza W-wa na własnym boisku 


I znowu — tak jak każdej prawie niedzioł == mamy do zanoto- 
wania nowe niespodziunki w rozgrywkach ligowych naszej extra- 
klasy. Do największej należy bezsprzecznie zwycięstwo Ogniwa 
krakowskiego nad Kolejarzem warszawskim, odniesione na jego bo' 
isku w Warszawie. Jest to powtórzenie wyniku, jaki odniósł swego 
czasu Włókniarz krakowski nad zespołem stołecznych, lecz w Kra- 
kowie. 

Drugą niespodzianką, tym razem mniejszego kalibru, jest niespo” 
driewana porażka Wlókniarza krakowskiego w spotkaniu z Budo- 
wlanymi z Chorzowa. 

Reszta spotkań przebiegła zgodnie z przewidywaniami i zwycię- 
stwa odnieśli gospodarze: 

Coraz bardziej do strefy zagrożonej zbliżają się drużyny: Włók” 
miarza krakowskiego i Ogniwa bytomskiego. Która z nich podzieli 
(już prawie przesądzony) los Gwardil szczecińskiej, na razie nie 
wiadomo. Wiadomo jednak, że obie są poważnie zagrożone. | 

Jakie nicspodzianki i jukie przesunięcia przyniesie nam ostatnia 
niedziela przed przerwą w rozgrywkach ligowych, zobaczymy już 
za tydzień, po którym nasi piłkarze otrzymają nareszcie zasłużony 
wypoczynek, aby znowu po miesięcznej przerwie potykać się o za” 


W Krakowie: 


GWARDIA—KOLEJARZ POZ. 


W Chorzowie: 


W Radillnie: 


Wyniki niedzielnych 
spotkań ligowych 


BUDOWLANI=WŁOKNIARZ 
1:0 (1:0) 


2:0 (1:0) 
W Warszawie: 
OGNIWO KR.—KOLEJARZ 
W-WA 5:1 (1:1) 
W Szczecinie: 
CWKS—GWARDIA 4:1 (2:1) 


UNIA—WŁÓKN ot ŁÓDZ 3:1 
(2: 


GÓRNIK—OGNIWO BYT. 2:1 


szczytny tytuł — mistrza ligi piłkarskiej. 


Piękne zwycięstwo Ogniwa Kr. w Warszawie 


(2:0) | 
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Ogniwo-Kolejarz 5:1 (1:1) 


Warszawa (tel. wł.) Niewielu chyba 
było sympatyków Ogniwa krakow- 
sklego na stadionie warszawskiego 
Kolejarza przed rozpoczęciem tego 
meczu, którzyby w  najśmielszych 
swych przewidywaniach przewidzie'! 
druzgocącą klęskę drużyny warszaw- 
skiej w stosunku 1:5. 

Ogniwo dokonało identycznej sztu- 
ki jak Włókniarz krakowski z tą jed- 
nak zasadniczą różnicą, że zdeklaso- 
walo Kolejarza na jego boisku w War 
szawile. La 

Powtarzamy — zdeklasowało, ZayZ 
od 52 minuty, kiedy to Bobula po so 
lowym biegu zdobył drugą bramkę 
dla swych barw, na boisku istniała 
tyłko jedna drużyna, którą było kra- 
kowsk © Ogniwo. 

Krasoianom wyszło na dobre od- 
młedzenle zespołu. Zawodnicy Gołąb 
i Radłuczka, spisywali się bardze do 
brze, a starsi — z mądrym lewoskrzy- 
dłowym Bobulą, który wypracował 
wszystkie cztery bramki — wprowa- 


dzalit zamieszanie w defensywie Ko- 
lejarza, co zresztą przy bardzo sła- 
bej formie Borucza, Brzozowskiego 
, Wołosza, nie było rzeczą zbyt tru- 
ną. 

Młodzi zawodnicy Ogniwa gral! 
bardzo twardo a Korzeniak również 
1 dość ostro. Nie przestraszała ich 
stołeczna drużyna í poczynali sobie 
często jak lepszy ze słabszym. Po 
moc krakowska dzieli dużą część za- 
sługi wygranej, obrońcy zaś i Hym- 
czak grali zupełnie dobrze. Na spe- 
cjalne jednak wyróżnienie zasługuje 
w ataku mały Rajtar, strzelający przy 
tomnie 1 niestrudzenie wiążący akcje 
pomocy z atakiem. 

Kolejarz przeciwstawił zespołowi 
krakowskiemu chaotyczne akcje na- 
padu, podbijającego z reguły piłkę 
właśnie na polu karnym przeciwnika. 
Było to bardzo naiwne, gdyż obroń- 
cy i pomocnicy krakowscy górowali 
w grze głową | wyskokami do piłki, 
nad „kucykami' ataku warszawskie- 


Janik interweniuje 


go, likwidując w łatwy sposób ich 
akcje. Łabęda I Szczawiński ‚charo 
wali“ za innych, ale nie wiele mogli 
zrobć wobec dobrej gry krakowian. 
Jedynym jasnym punktem był Jaźnie- 
ki i częściowo Popiołek. Borucz po- 
nosi winę przy trzech bramkach. 

Przebieg gry w pierwszej połowie 
przyniósł nieznaczną przewagę Kole- 
jarza. Mimo to, Ogniwo uzyskało 
bramkę po rzucie rożnym, bitym 
przez Bobulę. Dobrze uderzona piłka 
padła na głowę Gołąba, który posłał 
ją do bramki Borucza. 

Wyrównanie padło w 18 minucie. 
Zdobył go Łącz, który z rzutu wolne- 
go uzyskał ładnym strzałem bramkę. 

Po zmianie stron Ogniwo przesu- 
nęło Mazura na pomoc a na pozycji 
skrzydłowego zagrał Korzeniak. Od 
52 minuty gry rozpoczął się benefis 
Ogniwa. Wszystkie akcje Kolejarza 
rwały się już na linii pomocy kra- 
kowsklej, która stale wysyłała w bój 
swój atak. Nieustająca przewaga 'ru- 
żyny krakowskiej musiała w końcu 
przynieść efekt bramkowy. I tak się 
też stało. 

Kolejno padały. bramki dla Ogni- 
wa, a strzelali je: w 52 minucie Bo- 
bula, w 78 Korzeniak. w 80 Rajtar 
pięknym wolejem | w 88 Kadłuczka. 

Jeszcze na kilka sekund przed koń 
cowym gwizdkiem sędziego Kadłucz- 
ka miał dogodną okazję podwyższe- 
nia wyniku, lecz jego ładny strzał o- 
bronił jeszcze ładniej Borucz. 

Schodzącą z boiska drużynę kra- 
kowską oklasktwała 10-tysięczna rze- 
sza widzów. 


Sędzia Orliński nie był nadzwy- 
czajnv. (H. K.) 
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Silny strzał Bożka z trudem wybił na róg doskonały bramkarz 
nych — Janik, Widzimy go na zdjęciu w chwili 


To mogła być bramka 


Budowla- 


obrony/ swej bramikt. 


Zmiany w tabeli ligowej 


Ubiegła sobota 1 niedziela nie 
przyniosła zbyt wielkich zmian w 
tabeli, lecz tylko pewne przesunięcia 
na poszczególnych miejscach. I tak, 
CWKS umocnił się na czele wygry- 
wając w Szczecinie, jak 1 Ogniwo 
Kr. zatrzymało drugie miejsce. zwy- 
ciężajac Kolejarza warszawskiego na 
jego boisku w Warszawie. Gwardia 


Lekkoatleci polsey 
wyjeżdżają do Moskwy 


Na zaproszenie Wszechzwiązko- 
wej Rady Kultury i Sportu ZSRR, 
w dniu dzisiejszym udaje się do Mo- 
skwy reprezentacja czołowych pol- 
skich lekkoatletów i lekkoatletek. 


Prócz 49 zawodniczek i zawodni- 
ków z ekipą wyjeżdżają również tre- 
nerzy polscy Warchałowski, Hoff- 
man | Szelest, oraz płk. Szemberg 
1 przedstawiciel sekcji  lekkoatle- 
tycznej GKKF — Foryś. 

W dniach 14 i 15 bm. rozegrane 
zostaną w Moskwie międzypaństwo- 
we zawody lekkoatletyczne — Pol- 
ska—ZSRR. 


Wyjazd lekkoatletów polskich jest 
jeszcze jednym dowodem więzów 
głębokiej przyjaźni jakie łączą 
sportowców Polski ze sportowcami 
ZSRR. 

Polska reprezentacja lekkoatlety- 
czna w czasie pobytu w Związku Ra- 
dzieckim będzie miała wiele dosko- 
nałych okazji do poprawy swego po- 
ziomu, co jest szczególnie ważne w 
związku z przygotowaniami do mi- 
strzostw świata w Berlinie. 


krakowska po zwycięstwie nad Role- 
Jerzem zamieniła się miejscani! z Bu: 
dowłanymi, którzy tyłko gorszym 
stosunkiem bramek spadli na czwat 
tą pozycję. 

Również | Górnik Radlin zepchnął 
Kolejarza o jedno miejsce niżej I za- 
jął jego piątą lokatę. Obaj Koleja- 
rze zajmują dalsze, —- (ak jak i Włó- 
kniarze, którzy zajmują dziewiąte 1 
dziesiąte miejsca. 

Aktualna tabela przedstawia się pa 
sobotnich i niedzielnych spotkaniach 
następująco: 


1) CWKS 14 20 26:1? 
2) Ogniwo Kr. 14 19 26:17 
3) Gwardia Kr. 14 18 20:10 
4) Budowlani 14 18 25:13 
5) Górnik Radl. 14 17 25:18 
6) Kolejarz W-wa 14 16 25:19 
7) Kolejarz Pozn. 14 15 19:23 
8) Unia Chorzów 14 12 26:23 
9) Włókniarz Łódź 14 11 16:198 
10) Włókniarz Kr. 14 10 22:29 
11) Ogniwo Byt. 14 9 13:19 
12) Gwardia Szcz. 14 3 9:45 
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Nowy rekord Europy 
w pływaniu 


Podczas mistrzostw pływackich 
Budapesztu, znany pływak węgier 
ski Czordasz ustanowił na dystansie 
1500 m nowy rekord Europy. Czas 
uzyskany przez Czordasza wynosi 
18:49,6 min. Poprzedni rekord na- 
leżał do zawodnika szwedzkiego 
i był ustanowiony przed 25 laty a 
wynosił 19:07,5 min. 


Twórczym, solidarnym wysiłkiem, naród polski buduje podwaliny wspa, 


niałej przyszłości. 


Świadomość, że przedterminowe wykonanie Planu 6-leiniego pomnaża 
siły Polski Ludowej | zwiększa realny nasz wkład w walce o pokój na 
świecie, pobud:a masy pracujące do coraz to nowych, potężnych zrywów 


predukcyjnych. 


Apel załogi huty Kościuszko, uczczenia święta wyzwolenia zobowią- 
zaniami produkcyjnymi. podjęty został z entuzjazmem przez masy pra- 


cujące całego kraju. 


Dzień za dniem przynosi nową falę zobowiązań, 


coraz to nowych zakładów | ośrodków pracy. W codziennej zaostrzonej 
walce o zwiększenie wydajności pracy, oszczędność materiałów. racjonal- 


ne wykorzystanie maszyn 4 urządzeń technicznych, 
produkcji — bierze udział cały naród. 


Robotnicy, chłopi, inteligencja pracująca, starsi 1 młod 


polepszenie jakości 


— w szla- 


chetnej rywalizacji, biorą nowy trud na swoje barki. zdając sobie w pel- 
ni sprawę z tego, że zwiększony wysiłek przybliża dzień zwycięstwa so 
cjalizmu w Polsce, otwierającego nową erę szczęśliwej i jasnej przy- 


szłości. 


Apel załogi huty Kościuszko podjęli spontanicznie także sportowcy. 
Młodzież sportowa organizuje szturmowe brygady produkcyjne na 


swych zakładach pracy, podejmuje zobowiązania, mające na celu rozbu- 
dowę względnie poprawę stanu boisk i urządzeń sportowych, pogłębienie 
świadomości politycznej — przez szkolenie ideologiczne, masowe zdo- 
bywanie odznaki SPO itp. — przystępując natychmiast do ich realizacji. 

Szpalty dzienników | rubryk sportowych przynoszą codziennie z naj- 
dalszych zakątków kraju meldunki o nowych zobowiązaniach najmniej- 


Vwa nowe rekordy 


pływackie 


Na pływalni AWF w Warszawie 


moż 


Bramkarz śląski interweniował bardzo często na sobotnim meczu s Włók- 
włarzem krakowskim, Nasze zdjęcie przedstawia go w ohwili, gdy wybt- 


ja pięściami piłką s nogi 


Glajcara. 


TEE CHEM "== 


rozegrane zostały zawody pływackie 
z udziałem czołowych pływaków 


szych nawet komórek organizacyjnych zrzeszeń sportowych. 
Troską działaczy sportowych, zarządów kół i klubów winno być takie 
poklerowanie pracą, aby zapał młodzieży dał zamierzony efekt. 


I pływaczek polskich, przebywają- Obowiązkiem działaczy sportowych jest nie tylko kontrola wykonania 
cych na obozie przygotowawczym zobowiazań, ale także dbałość o ich celowość 1 staranne wykonanie. 
przed akademickimi mistrzostwami 


świata w Berlinie. 


W ramach zawodów ustanowiono 
dwa nowe rekordy Polski. Dzikó- 
wna przepłynęła dystans 100 m st. 
dow. w czasie 1,15,3 poprawiając 
dawny rekord Polski z 1938 r. o 
0,1 sek. W konkurencjach męskich 
Gremlowski poprawił należący do 
niego rekord na 400 m st. dow. © 
4,3 sek., uzyskując czas 4,55,6. 


Rozbudowa, ulepszenie boisk I urządzeń sportowych pozwoli bowiem 


na dalsze umasowienie sportu, a 
głównego zadania postawionego p 


rzez umasowienie — na wykonanie 


sportem: regeneracji sił fizycznych 


1 psychicznych budowniczych socjalistycznej. Ojczyzny. 
Na boiskach sportowych, realizatcrzy Planu 6-letniego powinni znaleźć 
odprężenie 1 wytchnienie po zawodowej pracy. 
c 


Na boiskach sportowy 


młodzież powinna rozwijać nowe siły i krze- 


pić zdrowie, by w przyszłości stanąć przy warsztatach pracy. 
ziałacze 


O tem winni więcej pił dotychczas myśleć d 


godzinie swej codziennej pracy. 


sportowi w każdej 
(AG 


PIŁKARZ 
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Wyścig motocyktowy. 
o Błękitną Wstęgę 
Bałtyku 


W Gdyni odbył się OW wy- 
ścig motocyklowy o Błękitną Wstęgę 
Bałtyku, będący Jednocześnie trzecią 
eliminacją do mistrzostw Polski. 

W kategori! do 125 ccm zwycię- 
żył Jankowski (CWKS) w czasie 
15,47,5 przed Janowskim (Stal War- 
szawa). 

W kategorii do 250 ccm wygrał 
Wyporek (Ogn. Warszawa) 21,23,5 
przed Borowsklm (Budowlani War- 
szawa). 


W kategorii do 350 ccm zwycię- 
Żył również Jankowski w czasie 
21.16.8 przed Żymierskim (CWKS). 

W kategorii do 500 cem dystans 
wygrał Stanisława Brun 17,45,6 
przej Żymlierskim I Henneklem. 


Międzynarodowy turniej 
szachowy w Sopocie 

W sobotę rozpoczął się w Sopocie 

międzynarodowy turniej £zachowy 

przy udziale reprezentantów  Wę- 


giler, Bułgarii, Rumunii, Niemieckiej 
Republiki! Demokratycznej i Polski. 


Oficjalnego otwarcia dokonał wi- 
ceprzewodniczący MRN Bigus, a po 
przemówieniach przewodniczących 
poszczególnych ekip odbyło się logo- 
wanie. 

Pierwsze spotkania przyniosły 
kilka niespodzianek, na czoło któ- 
rych wysuwa się porażka byłego mi- 
strza Polski Arłamowskiego z Popo- 
wem (B) oraz remis mistrza Węgier 
Grebena z Szabo (R). 

Mistrz Polski Balcarek pokonał 
mistrza NRD dr Kocha, a Plater (P) 
Hermanna (NRD). 

Pozostali Polacy grali między so- 
bą. I tak Sliwa wygrał z Gadalińskim 
a Makarczyk z Ciejką. | 

Dziś dalszy ciąg zawodów. 


CEER EP | 


Krakowskie Ogniwo zorganizowa- 
ło wczoraj motocyklowy wyścig te- 
renowy tzw. „motocross“, jako ell- 
minacje do raldowych mistrzostw 
województwa krakowskiego. 

W zawodach wzięło udział 31 mo- 
tocyklistów z HKurakowk, Warszawy 
1 Zakopanego, z których 28 wyścig 
ukończyło. 

Zawodnicy mleli do pokonania tru- 
‘dng trasę długości 35 km, która 
„wiodła z przed bram stadionu Ogni- 
‘wa przy al. Focha, deptakiem do ma- 
łego Chełmka, następnie wzdłuż Ru- 
dawy do Lasu Wolskiego, polaną Lea 
przez „Sikomik' do Przegorzał, 
wreszcie piaszczystym brzegiem Wi- 
sły 1 ulicą Stromą z powrotem przed 
siadlon Ogniwa. 


„Motocross wywołał duże_zainte- 
resowanle, bowiem tak na punkcie 
startowym a równocześnie mety, Jak 
1 wzdłuż całej trasy gromadziły się 
tysiące publiczności. 


i 


| kle — bardzo sprawna. 


Plywaey krakowskiej Gwardii 


Gwardia W-wa traci pierwsze punkty 


OWKS umacnia się na czele tabeli w rozgrywkach drugiej ligi 


Ubiegła niedziela przyniosła w 
rozgrywkach piłkarskich o mistrzo- 
stwo drugiej ligi szereg niespodzia- 
nek. Do największych z nich zali- 
czyć należy zupełnie nleaczekiwaną 
porażkę leadera drugiej grupy — 
warszawskiej ` Gwardii, 
która na własnym hoi- 
sku przegrała niespo- 
dzlewanie z  Włóknia- 
trzem Widzew 3:4, tra- 
cac tym samym plerw* 
sze punkty. 

W . grupie czwartej 
OWRKS Kraków odniósł 
w Sosnowcu zwycięstwo 
nad tamtejszą Stalą. 
czym wyraźnie umocnił 
swoją pozycję w tabelt 
rozgrywek, mając o trzy 
punkty przewag! nad dotychczaso- 
wym swym najgroźniejszym kotku: 
rentem — Stalą Sosnowiec. 

W grupie drugiej spotkanie po- 
między Włókniarzem Chodaków a 
OWKS-em Lublin nie odbyło się. 

W poszczególnych grupach na 
czele tabel znajdują się nadal: Stał 
Poznań, Gwardia Warszawa, Górnik 
Wałbrzych I OWKS Kraków. 

A oto wyniki niedzielnych spot- 


kań: 


= 


Grupa pierwsza 


STAL POZNAN — BUDOWLANI 
GDANSK 0:0 
GWARDIA BYDGOSZCZ — 
KOLEJARZ GDANSK 1:0 (0:0) 
KOLEJARZ TORUŃ — KOLEJARZ 
BYDGOSZCZ 2:1 (1:1) 


Motycyklami na przełaj 


Wyniki: w kategorii maszyn do 
128 ccm: 1. Sikora (Wł. Kr) na SHL 
w czasie 42,13 min.; 2. Winnik (Gw. 
Kr) na SHL — 44,07 min.; 3. Le- 
dziński (Unia Kr) 46.55 min.; w ka- 
tegorii do 250 cem: 1. Walter (Unila 
Kr) na Jawie 39,19 min. (najlepszy 
czae dnia); 2. Tołłoczka (Budowlani 
W-wa) na Jawie 42,35 min.; 3. My- 
siński (Unia Kr) na Jawie 43,30 min.; 

w kategorii do 350 ccm: 1. Czliba 
(Ogn. Kr) na DKW 43,15 min; 2. 
Frankowski (Ogn. Kr) na Supreme 
460,41 min.; 3. Gacel (Ogniwo) na 
DKW 49,46 min.; 


w kategorii ponad 350 ccm: 1. Ję- 
kot (Gw. Kr) na BSA w czasie 40,25 
min.; 2. Kapela (Unia Kr) 46,61 
min.: 3. Pawlica (Kolejarz Zakopa- 
ne) na BMW 565,01 min. 


Organizacja zawodów — Jak zwy- 
(Zak) 


zwyciężają 


Nowy rekord Kroekoszyńskiego 


Inauguracyjne zawody pływackie 
sezonu letniego 1951 z udziałem 
pływaków katowickiej Gwardii oraz 
miejscowych klubów Ogniwa | Gwar- 
dl: zakończyły się zdecydowanym 
zwycięstwem pływaków krakowskiej 
Gwardii (106 pkt.) przed Ogniwem 
$> pr" t Gwardlą katowice (78 
pkt.). 


Na starcie zabrakło najlepszych 
zawodniczek 1 zawodników  wszyst- 
kich zespołów zgrupowanych na © 
bozie przed Zlotem Berlińskim. Mi- 
mo tego zawody były interesujące 
t wykazały, że zawodnicy Knakowa 
rablą postępy. Z zadowoleniem nale- 
ży powitać start w konkurencjach lo- 
kalnych zawodników krakowskiego 
OWKS-u — najmłodszej sekcji pły- 
wackiej Krakowa. 

W ramach zawodów Krokoszyński 
ustanowił nowy rekord okręgu w 
konkurencji 200 m stylem klasycz- 
nym. Czas: 3.04.9 min. jest dużym 
sukcesem tego zawodnika, tym bar 
dziej, że specjalnością jego jest wie 
ciwie styl dowolny. Próba atakowa- 
nia rekondu okręgu na dystansie 100 
m klasycznym nie powiodła się 
Brzęczkowi (OWKS) — wyrównał on 
Jedynie starv rekord należący do Ko> 
© walskiego (Gw.). 

Mężczyłni: 

100 m styl. dowolaym: 1. Staszel (Ów. Kr) 
1.08.8 min.; 2. Kęknś Ii (Ow. Nr.) 1.10.8. 

100 m stylem grzbietowym: 1. Kętuś 11 (OW. 
Rr.) 1.164 min.; 2. Muzma (Gw. Kr) 1.23.00 
min. 

100 m stylem motylkowym: 1 Wołoszym (Ow. 
Kr.) 1.24.2 min.: 2. Mariański (Gw. Katowice) 
8.27.0 mia. 

200 m sty. Kiesycmmym: 1. Krożoszyński (Ow. 
Br.) 3.04.9 mia. (rebord okręgu), 1 Krupa 
(Oga.) 3.07.4. 


4X100 m stylem zmienaym: 1. Gwandia Kra. 
ków (Kużma, Krożoszyński, Wołoszyn, $taszel) 
5.30.0 ma.; 2. Ogniwo 5.36.0 min. 


35X50 m sten dowolnym: 1. Gwardia Kræ 
ków (Kękuś II, Krokoszyńsiai, Kasprzyk, Śpie- 


weż, Steaze!) 2.38.0 min.; 2. Ogniwo 2.42.2 
min. 

KoBlety: | 

100 m styiem dowołaym: 1. Seymańcha (Ogo.) 


1.22.0 min.; 2. Potrokońska (Ogn.) 1.22.2 min. 
100 m stylem grzbletowym: 1. Kubik (Gw. 
Kr.) 1.33.6; 2. Gelner (Ow. Katowice) 1.35.1. 
100 m stydem klasycznym: 1. Kublik (Gw. Ke.) 
1.33.0 mia.; 2. Dader (Ow. Katowice) 1.62.5 
mio. 

4X100 m retylem zmiennym: 1. Owardia Kre- 
ków (Kubik, Kaczmarczyk, Witwicza, Fionczyk) 
6.3.4 mla.; 2. Qwandia Katowice 6.42.1 min. 

4X350 m stylem dowolnym: 1. Ogniwo (Cho- 
rzemgpa, Jaroszyńska, Pstrokońska, Szymańska) 
2.47.8 min.: 2. Gwerdja Katowice 2.50.0 min. 

Kesturencje lokalne mężczyzn: 

100 m stylem dowolaym: 1. Dudek (A23) 
1.12.8 mia.; 2. ewak (OW) 1.14.2 min.: 

100 m stylem gtzbletowym: 1. Zembek 
(OWKS) 1.17.2 mia.: 2. Dudek (AZ8) 1.25.3 min, 

100 m stylem  klasyczaym: 1. Wojczyk 
(OWKS) 1.22.4 min. (motylek); 2. Brzęczek 
(0WX8) 1.22.6 min. 

Na zakończenis uwaga pod adre- 
sem publiczności: Kąpielisko kra- 
kowskie składa się z basenu sporto- 
wego 1 kąpielowego. Bąsen sportowy 
— jak sama nazwa na to wskazuje 
— jest terenem, na którym można 
organizować tylko zawody pływac- 
kle. Kąplelowiczom pozostaje basen 
specjalny. 

W nadchodzącą niedzielę Gwardla 
organizuje ciekawe zawody plywac- 
kie — sądzimy przeto, że tym razem 
publiczność nie będzie utrudniać or- 
ganizatorom przeprowadzenia im 


prery. | 


STAL WROCŁAW — GWARDIA 
SŁUPSK 2:1 (1:1) 


TABELA GRUPY PIERWSZEJ 


1. Stal Poznań 11 17 28:9 
2. Budowlani Gdańsk 11 14 21:12 
3. Kolejarz Toruń 11 11 13:14 
4. Stal Wrocław 11 11 17:25 
5. Gwardla Bydgosscz 10 10 10:11 
6. Gwardia Słupsk 11 9 13:16 
7. Kolejarz Gdańsk 11 7 13:19 
8. Kolejarz Bydgoszcz 10 7 12:20 

WŁOÓKNIARZ WIDZEW — 


GWARDIA WARSZAWA 4:3 (1:2). 


SPOJNIA WARSZAWA = 
GWRDIA BIAŁYSTOK 3:1 (2:0). 


KOLEJARZ OLSZTYN — WŁÓK 
NIARZ RADOM 0:0. 


Grupa druga 


1. Gwardia W-wa 11 20 47:13 
2. OWKS Lublin 10 13 26:16 
3. Włkn. Widzew 11 12 88:40 
4. Włkn. Chodak.-: 10 12 33:20 
5. Spójnia W-wa 11 11 20:25 
6. Kolejarz Olszt. 11 7 18:36 
7. Włkn. Radom 11 7? 9:26 
8: Gw. Blałystok 11 4 13:34 


Grupa trzecia 


OWKS WROCŁAW — BUDO- 
WLANI OPOLE 2:1 (1:1). 

GÓRNIK WAŁBRZYCH — O- 
GNIWO CZĘSTOCHOWA 2:1 (2:0). 

CZĘSTOCHOWA. Bramki dla 
zwycięzców zdobyli Połodnik 1 Ur 
banlak, dla pokonanych Borowiecki. 


STAL STARACHOWICE  — 
STAL LIPINY 5:1 (3:0). 


STRACHOWICE. Dla poda- 
rzy bramki strzelili Czapblicki — 3. 
Wysocki | Koza po 1. 

GÓRNIK ZABRZE — GORNIK 
BYTOM 2:0 (1:0). 

BYTOM. Bramki zc 
1 Franosz. 


bylii Poleś 


1. Górnik Wałb. 11 19 31:12 
2. Górnik Zabrze 11 15 27:10 
3. Górnik Bytom 10 12 21:12 
4. Stal Starach. 11 12 16:30 
5. Stal Lipiny 11 11 21:23 
6. Budowlani Op. 11 10 21:19 
7. OWKS Wrocław 10 4 13:29 
8. Ogniwo Częst. 11 3 14:28 


Grupa czwarta 


OWKS KRAKÓW — STAL SO- 
SNOWIEC 2:0 -(1:0). 

SOSNOWIEC. Spotkanie pomię- 
dzy najlepszymi drużynami grupy 
czwartej wywołało ogromne zalnte- 
resowanie | zgromadziło na boltsku 
Stali sosnowieckiej 18 tys. widzów. 

Mecz był żywy 1 ciekawy. Woj- 
skowi zagrali dobrze we wszystkich 
liniach i odnieśli w zupełności za- 
służone zwycięstwo. 

Bramki dla OWKS-u zdobyli: Kro- 
czek w 30 min. 1 Szombara w 48 
min. gry. 

Sędziował p. Szperling z Łodzi. 


GWARDIA KIELCE — GORNIK 
KNURÓW 2:1 (1:1) 

Kielce. Bramki zdobyli: Iwański 1 
Łyko z rzutu karnego, a dla Górnika 
Hajok. 

OGNIWO TARNÓW — STAL 

DĄBROWA 3:0 (2:0) 

Tarnów. Bramki padły ze strzałów 

Roika — 2 1 Kokoszki — 1. 
WŁÓKNIARZ CHEŁMEK — 
BUDOWLANI PRZEMYŚL 4:1 (1:0) 

Chełmek. Przekonywające zwycię- 
stwo Włókniarza, dla którego bramki 
uzyskali: Obtułowicz —2, Marczak 1 
Zatorski po 1. Dla pokonanych — 
Wawrzuslak. 


TABELA GRUPY TV: 


1. OWKS Kraków 11 19 31:3 
2. Stal Sosnowiec 11 16 33:8 
3. Górnik Knurów 11 13 19:15 
4. Ogniwo Tarnów 11 12 17:16 
5. Gwardia Kielce 11 8 19:27 
6. Włókn. Chełmek 11 8 11:21 
7. Bud. Przemyśl 11 6 13:26 
8. Stal Dąbr. Górn. 11 6 11:26 


Liga żużlowa 


Rozegrane w ubiegłą niedzielę 
zawody o mistrzostwo ligi żużlowej 
przyniosły następujące wyniki: 

Unia Leszno — Budowlani 
szawa 29:20. 

W drużynie zwycięzców wy"óżni- 
li się Olejniczak i Bendke, którzy 
wygrali wszystkie swoje biegi. 

Górnik — Ogniwo 28:26. 


War- 


Szczypiorniści Krakowa walczą 


e wejście do klasy wojewódzkiej 


Ostatnio rozpoczęły się rozgrywki 
na szczeblu wojewódzkim o zakwali- 
fikowanie się do klasy wojewódzkiej 
w szozypiarniaku. W rozgrywkach 
bierze udział 13 drużyn z Krakowa | 
prowincji, podzielonych na 3 grupy. 
Do klasy wojewódzkiej wchodzą 
pierwsze dwie drużyny z każdej 
grupy. | 

W rozegranym wczoraj spotkaniu 
w grupie I Unia Kr. pokonała OWKS 
6:4 (3:1). Zwycięstwo Unii jest za- 
służone, gdyż miała ona lekką prze- 
wagę przez cały czaS zawodów | wy- 
kazywała lepsze zgrania | taktykę 
aniżeli niezbyt dobrze rozumiejąca 
sią Jeszcze drużyna” wojskowa. 


Osobną uwagę na marginesie tego 
spotkania poświęcić trzeba prowa- 
dzącemu zawody p. Dębskiemu, któ- 
ry sędziował te zawody z braku in- 
nego arbitra. W efekcie nieodpo- 
wledniego sędziowania doszło dO œ 


Spójnia Kraków mistrzem 
krakowskiej klasy wojew. 


Spotkania finałowe mające na ce- 
lu wyłonienie dwóch finalistów, re- 
prezentujących województwo krako- 
wskle w rozgrywkach o wejście do II 
ligi, wyłoniły mistrza 1 wicemistrza 
krakowskiej klasy wojewódzkiej. 
Mistrzem została drużyna Spójni 
Kraków po zwycięstwie nad rezerwą 
ligowego zespołu Ogniwo Kraków. 
Obie te drużyny już w najbliższą 
niedzielę roaegrają spotkania 2 OYy* 
klu „O wejście do II ligi". 


SPOJNIA KRAKÓW — OGNIWO 
I B 6:4 (4:0) 

Już do przerwy prowadziła Spół- 
nia 4:0, strzelając w dziwnie łatwy 
sposób bramki. Pierwsza z nich za 
wyraźnie nastrzeloną rękę obrońcy, 
druga samobójcza strzelona przez o- 
brońcę Markowskiego. trzecią przy 
pomocy ręki zdobył Baran, czwarta 
tylko była prawidłowa. 

Po pauzie, lepiej usposoblony a- 
tak Ogniwa zdobył wprawdzie czte- 
ry bramki, lecz nie mógł już nawet 
uzyskać remisu, gdyż Kawula zdobył 
piątą | decydującą bramkę dia 
Spójni. 

O sposobie sędziowania. jak rów- 
nież o znajomość! sędziego Stanka, 
lepiej nie wspominać. 


"gowe mistrzostwa 


strej I brzydkiej gry, a swawoli I 
niesportowego  zachowśniu Się nie- 
których graczy — z obu zresztą dru- 
żyn. wymieniony sędzia nie potrafił 
niestety ukrócić. Winę ponosi tutaj 
zarówno sekcja piłki ręcznej WKKF, 
która nie postarała się o zapewnie- 
nie na te zawody odpowiedniej obsa- 
dy sędziowskiej, jak 1 p. Dębski, 
który w braku odpowiednich kwall- 
fikacji nie powinien podejmować się 
prowadzenia tak poważnych zawo- 
dów. | 


s 


W grupie drugiej rozgrywek eli- 
minacyjnych krakowski Kolejarz po- 
konał w Bochni miejscowy SKS 10.6 
(8:1). 


Ogniwo I mistrzem 
wojewódzkim w tenisie 


Finałowe spotkanie tenisowe roze- 
grane o mistrzostwo klasy wojewó- 
dzkiej pomiędzy dwoma drużynami 
Ogniwa zakończyło się wysokim 
zwycięstwem zespołu plerwszego w 
stosunku 14:1. 

Jedyne punkt dla pokonanych 
zdobyła Potuczkowa zwyciężając nle- 
C: ARTEA Jakubowską 6:4, 3:6, 


W poszczególnych spotkaniach ur 
zyskano następujące wyniki (zawod- 
nicy Ogniwa I na pierwszym miej- 
scu): Wawrowski — Ślusarczyk K. 
8:3, 6:1, Christ — Schram 6:1, 6:1, 
Kołcz — Skąpski 6:3, 11:9, Kwin- 
ta — Mazanek 6:3, 6:4, Kwinta-Wa- 
wrowski — Musiał-Mazanek 6:0, 7:5, 
Kr. Kubalanka-Zebrowska 6:0, 8:0, 
w. 0., K. Kubalanka-Wawrowski — 
Żebrowska-Musiał 6:0, 6:0, w. Qu 
Gajewski — Wójcicki 6:3, 6:2, £ 
Kubalanka — Filipkiewiczowa 8:6, 
0:1, Moj — Kozłowski 6:2, 6:1, Ge 
jewski-Christ —  Dębski-Kozłowski 
6:3, 4:6, 6:4, Kołcz-Moj — Skąpski- 
Schram 6:1, 8:6. 


Pozostałe dwa spotkania w grze 
mieszanej wygrało Ogniwo I walke 
werem. 


Po tym zwycięstwie tenisiści © 
gniwa reprezentować będą wojewó> 
dztwo krakowskie w rozgrywkach 
strefowych. 


Nowy rekord Polską 
na mistrzostwach 
ZS Budowiani 


WARSZAWA. W Warszawie 
sobotę 7 bm. rozpoczęły się m 
strzostwa ZS Budowlani w zapasach 
1 podnoszeniu ciężarów. Startuje 48 
zawodników, w tym 14 w podnosze 
niu ciężarów. 

W pierwszym dniu  zakończong 
mistrzostwa Zrzeszenia w podnosze 
niu ciężarów. 

W czasie zawodów Sadowski usta 
nowił nowy rekord Polski w wyci- 
skaniu wynikiem — 93 kg tj. o 3 kg 
lepiej od poprzedniego rekordu, któ- 
ry również należał do niego. Tytuły 
mistrzostw w poszczególnych wa- 


gach zdobyli: 

kogucia: Zawadzki (Warszawa) 
— 191,5 kg; plórkowa: Bańczyk 
(Katowice) — 191,5 kg; lekka: Gro- 


mulski (Warszawa) 259 kg; średnia: 


Nalewajski (Warszawa) 246,5 kg; 
p. ciężka: Sadowski (Warszawa) 
308,5 kg; ciężka: Krzyżanowski 


(Warszawa) 256.5 ką 

Walki zapaśnicze, które stały na 
dobrym poziomie, przvniosły kllka 
niespodzianek, autorami ich była 
młodzież. Do niespodzianek tych 
należą: zwycięstwo w w. koguciej 
Fryla (Sląsk) nad Mianowskim (War- 
szawa), ciężko wywalczone zwycię: 
stwo Wożniaka (Warszawa) na 
Ciesielskim (Toruń) oraz minimaln 
zwycięstwo Redy nad 16-letnim 
strzem I kroku Lewickim. 


Z Wimbledonu 


W ub. sobotę zakończono organ 
zowany rok rocznie turniej tenisowy, 
w Wimbledonie. Wielki sukces uzjł 
skała tenisistka amerykańska Dort8 
Hart, zwyciężając zeszłoroczną tr 
umfatorkę Frey 6:1, 6:0. | 

W grze podwójnej kobiet parę 
Hart, Frey pokonała parę Browk 
Dupont po zaciętej walce 6:3, 13:1% 


Lekkoatleci Krakowa zwyciężają 


w mistrzestwach 


W ub. sobotę 1 niedzielę rozegrar 
ne zostały na stadionie Ogniwa okrę' 
lekkoatletyczne 
ZS Kolejarz. Mistrzostwa te były J® 
PS SENECJĄ przed nadcho- 
dzącą Spartakladą. 

W zawodach prócz lekkoatletów 
krakowskich startowali również za- 
wodnicy z prowincji a to z tarno- 
wa, Wadowic, Przeworska. Przemy- 
sla 1 Jarosławia. 

W punktacji ogólnel mistrzostw, 
zwyciężyli zawodnicy krakowscy u- 
zyskując w konkurencjach męskich 
178 pkt. Dalsze miejsca zajęli: Tar 
nów 36 kt, Wadowice 23 pkt., 
Przemyśl 22 pkt.. Jarosław 21 pkt. 
| Przeworsk 14 pkt. konkuren- 
cjach kobiet najlepszymi okazały 
się również zawodniczki z Krakowa 
zdobywając 186 pkt. przed Przemy- 
ślem 47 pkt.. Tarnowem 26 pkt. 1 
Jarosławiem 13 pkt. 

Mimo słabszych wyników należy 
jednak podkreślić ambitną postawę 
zawodników ! zawodniczek  prowin- 
tcjonalnych, którzy starali się uzyski- 
wać jak nalle sze rezultaty. - 

WYNIKI TECHNICZNE 
mętezyśni — 100 m — 1) Wąpe (Przem.) 
11,7; 2. Widlarz (Wa.) 12,0; 

200 m: 1. Ziemba (Kr) 243; 
(Wad.) 24,7 
r pł: 1. Pikul (Kr) 17,8; 2. Jelonek (Kr) 


gig m! b Banba Gr) BAG; B Momia 009 


2. Widlacz 


800 m: 1. Motyka (Kr) 2,05,2; 2. Zamorski 
(Przem.) 2,12,1; 

1500 m: 1. Niemczyk (Kr) 4,20,8; 2. Qugata 
(Kr) 421,0; 

5000 m: 1. Qugeta (Kr) 16,40,6; 2. Niem 
zyk (Kr) 17,59,3; 

4X100 m: 1. Kraków 40,7; 2. Waćowice 47 6; 


4X400 m: 1. Kraków 340,2; 2. Tarnów 
4,03,8; 

akok w dal: 1. LŁebuż (Kr) 6,63; 2. Wąpe 
(Przemyśl) 6,28; 


; peb 1. Bokmas (Kr) 175; 3. Ziemba (Kr) 
66; 

tycka: 1. jetoaek (Kr) 280; 2. Pikul (K9 
no; 


oriczeg: 1. Piłmi (Kc) 40,05; 3. Duda (Jar) 
"Ik: 1. Boża (Kr) 40,31; 2. Duda (Jar.) 
"le: 1. Bogus (Ke) 12,70; 23. Seruge (Kr) 
Ge (800 gr): 1. Duda (Jac) 04,51; 2. M- 


m! (Kr) 56,60. 

Kobiety: 60 m: 1. Riepczyfsza (Ke) Lg 
2. Baraa (Przem.) 8,8: 

80 gi.: 1. janiszeweża (Rr) 14,1; 2. Boroa 
miec (Kr) 14,8; 

100 m: 1. Świeła (Kr) 147; 2. Borowie 
(Kr) 14,1: 

4X100 m: 1. Ktaków 54,7: 2. Przemyśl 36.7) 

ekot w dal: 1. Herdówne (Kr) 4,64; 2. Baran 
(Przem.) 4,53; 


mrwyż: 1. | 2. Jeniszeweka | MNerdówna pa 
140 en, 


tule: 1. Jamicezowska (W) 9,40; 3. Barlucw 
(Kr) 9,38; 

oszczep: 1. Buiżanka (Kr) 31,45; 3. Dudeh 
(Kr) 30,31; 

dysk: 1. Michańcio (Jae) 21,41; 2. Harefńczyk 
Re) 20,43; 

grenst: |. Buliecka Gr) 38.00 A Bati 


(Kr) 36,79. 
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PIŁK 


Kolejarz poznański przegrywa w Krakowie 


Gwardia-Kolejarz 2:0 (1:0) 


Na wstępie trzeba wspomnieć o 
wpływie kanikuły na tempo spotka- 
nia. Od samego początku meczu ohy- 
dwaj przeciwnicy zdają sobie dokła- 
dnie sprawę z tego, że umiejętne roz- 
łożenie sił może zadecydować o zwy- 
cięstwie. Toteż każda akcja tego spo- 
tkania nosiła piętno Jak najmnicjsze- 
go wkładu sił, stąd — poza krótkimi 
zrywam! — ślimacze tempo meczu. 


A jeśli równy wkład sił dał zwy- 
cięstwo gospodarzom, to jest to wy- 
kładnikiem lepszej pracy ich linii a- 
taku, który zdeeydowanie przewyż- 
szał tę samą linię gości. 


Akcje ofensywne gwardzistów były 
lepiej powiązane w momentach de- 
cydujących, jak na kanikułę miały 
wystarczającą szybkość i energię. 

Także w liniach obronnych gospo 
darzy walczących twardo — wysiłki 
poszczególnych zawodników zazębia- 
ły się. Zanotować trzeba „powrót d0 
służby na bolsku'' Mamonia. 


Kolejrze poznańscy rozporządzają 
bardzo dobrym blokiem defensyw- 
nym. Walka z atakiem gwardzistów 
krakowskich nie jest łatwa. Wymaga 
wiele umiejętności taktycznych 1 spo- 
koju w grze. Te walory demonstro- 
wali często kolejarze, a dwa potknię- 
cla zapisać trzeba na konto słabej 
gry ataku, który nie potrafił odciążyć 
swych ciężko pracujących w delen- 
sywie kolegów, tracąc większość naj- 
lepszych nawet piłek. Pokorski po- 
nosi odpowiedzialność za przepu- 
szczenie pierwszej bramki, przy dru- 
giej — nie miał nic do powiedzenia. 


Składy drużyn: 


* Kolejarz: Pokorski, Chudziak, 
Cepka, Czapczyk, Tarka, Słoma, De- 
ska, Urbaniak (Chmielecki), Kołtu- 
niak, Anioła, Polka. 

Gwardia: Jurowicz, Flanek, Du- 
dek, Mamoń. Szczurek, Snopkowski, 
Mordarski, Rogoza (Jaskowskl), Ko- 
hut, Gracz, Kotaba. 


PRZEBIEG SPOTKANIA 


Po krókim starciu na środku bol- 
ska — Anioła zatrudnia po raz pier- 
wszy Jurowicza — bez powodz*nia. 

Rewanż gwardzistów jest bardziej 
energiczny 1 Mordarski po prostopa- 
dłym podaniu Kohuta strzela celnie 
tostro, tak że Pokorski 2 trudem 
broni na róg. ' 


Tak się nie gra w piłkę nożną! 


4] 


Serla ataków kolejarzy kończy się 
strzałami Anioły, dwukrotnie jednak 
broni Jurowicz, a trzeci strzał prze- 
chodzi tuż obok słupka. 

Po przeciwnej stronie  Pokurski 
pewnie paruje strzał Kotaby. 

W 23 min. Gracz po samodzielnej 
akcji strzela — a Pokorski prawdo- 
podobnie oślepiony słońcem, przepu- 
szcza nie trudną do obrony piłkę. 

W 27 min. Kohut pięknie wypu- 
szczony przez Gracza w stuprocento- 
wej pozycji trafia w słupek. 

w 35 mln. Gracz strzela obok słu- 
pka, a w 40 min. Pokorski likwiduje 
groźny atak gospodarzy, wybierając 
piłkę spod nóg Mordarskiego. 

W 43 min. bombę Kotaby z tru- 
dem Pokorski paruje na róg. 

Po zmianie pól pierwszy atak 
Gwardii pieczętuje zwycięski wynik. 
Po rzucie wolnym Gracz przy całko- 
witym zdezorientowaniu obrony Ko- 
lejarza — strzela drugą bramkę, któ- 


Włókniarz Kr. 
na własnym boisku 


ra początkuje dłuższy okres przewa- 
gl gospodarzy. 

Dopiero w 20 min. zdobywają 8!ę 
kolejarze na składny atak, ale strzał 
Anioły wyłapuje Jurowicz. 

Gospodarze mająo wynik zapew- 
niony, nieskorzy są do zwiększenia 
wysiłków, a ponieważ 1 kolejarze 
widocznie utracili wiarę w możliwość 
odrobienia utraconych bramek, minu- 
ty mijają na nieskoordynowanym wy- 
siłku poszczególnych zawodników, 
przy czym częściej przy piłce są 
gwardziści, 

Pod koniec spotkania kolejarze 
zdobywają się wreszcie na energlcz- 
niejszy zryw, ale obrona gospodarzy 
nie dopuszcza napastników poznań- 
skich do oddania strzału. 

Sędzia spotkania p. Feret z Kato- 
wic jest na pewno zwolennikiem o- 
strej gry. 

Widzów około 7 tys. 

(AG) 


rzegrywa 


Budowlani - Włókniarz 1:0 


Spotkanie piłkarskie pomiędzy Bu- 
dowlanymi z Chorzowa a krakowskim 
Włókniarzem zakończyło się zwycię- 
Ao” Budowlanych w stosunk$ 1:0 

Pomimo doznanej porażki jedena- 
stka Włókniarza stanowiła niebezpie- 
cznągo przeciwnika, a wynik nie- 
rozstrzygnięty a nawet zwycięstwo le 
żnło zupełnie w jej możliwościach. 
W polu drużyna krakowska przedsta- 
wiała równorzędny, a okresami nawet 
lepszy zespół, ustępując gościom je- 
dynie w grze pod bramką. Odnosi 
stę to zwłaszcza do pierwszych 20 mi- 
nut gry, gdy gospodarze mieli zde- 
cydowaną przewagę nie uwidocznio- 
ną cyfrowo. 

Należy podkreślić, 1ż porażka Włó- 
kniarza jest tym razem alarmująca, 
gdyż pod koniec sezonu może jede- 
nastce ludwinowskiej zabraknąć pun- 
któw do przezimowania w lidze. 

Mecz na ogół był żywy choć nie 
stał na zbyt wysokim poziomie. 

W drużynie Budowlanych wyróżnił 
się przede wszystkim Janduda w o- 
bronie oraz w pomocy doskonały 
Grzywocz 1 Wieczorek. stanowiący 
trudną do przebycia przeszkodą. — 


Słaby mecz w Chorzowie 
Unia—Włókniarz Łódź 3:1 (2:4) 


CHORZÓW (tel. wł.) — Na ape- 
cjalną pochwałę zasługują widzowie 
tego meczu, którzy przy ogromnym 
upale wytrzymali przez 80 minut, 
obserwując tak słabe zawody. Po 
chwała nie należy się jednak ani 
jednej ani drugiej drużynie, gdyż 
mecz stał na bardzo niskim pozio- 
mie. 

Odnosi się wrażenie, że trenerzy 
obu drużyn wydali chyba specjalne 
zarządzenie swym wychowankom, 
jak grać w piłkę nożną — nie na- 
leży! 

Unia chorzowska wygrała wpraw- 
dzie te zawody zasłużenie, gdyż była 
zespołem lepszym, specjalnie jeśli 
chodzi o wyszkołenie techniczne. — 
Obs zespoły nie włożyły jednak do 
spotkania ani serca, ani ochoty do 
gry, jak również I ambicji. 

W zespole łódzkim bardzo słabo 
grał bramkarz Szczurzyński, ! na 
jego konto zapisać należy wszystkie 
trzy bramki, a jedynie na wzmian- 


kę zasługuje dobrze grający na o- 


bronie Baran. 


> ago 


Z rozgrywek piłkarskich 
o mistrzostwo ZSRR 


W spotkaniach piłkarskich o mi- 
strzostwo pierwszej ligi Związku 
Radzieckiego uzyskano osialnio na- 
stępujące wyniki: 

Spartak Moskwa — Dynamo Ki- 
jów 0:0; | 

ko» Aki Moskwa — Torpedo Gor- 
kij 2:1; 


Dynamo Tbilisi — Daugawa 3:0. 
Sensacją ubiegłej niedzieli była 
porażka Dynamo Moskwa z Górni- 
kiem Stalino 3:4. Poza tym w Le- 
ningradzie tamtejsza Daugawa zre- 
misowała z Zenitem 1:1, a w Tbilisi 


Spartak zremisował na własnym bol- 


sku z WMS 0:0. 

Po tvch spotkaniach na czele ta- 
bel! znalazło się spowrotem Dynamo 
Tbilisi 26 pkt. przed CDSA 24 pkt 
1 Górnikiem Stalino 21 pkt. 


W drużynie chorzowskięj jedynie 
Cieślik dawał znać od czasu do cza- 


BU o sobie, bądź to jakimś ładnym 


strzałem, bądź też wypuszczeniem 
w uliczkę swych współgraczy. 


Prowadzenie dla Włókniarza uzy- 
skał już w 7 min. Koźmiński. Nle- 
speszenj tym chorzowianie zrewan- 
żowali się bramką w 11 min., którą 
zdobył Skorupa, zaś prowadzenie 
dla Unii uzyskał Cieślik w 34 min. 

Po pauzie do zanotowania jest 
tylko bramka zdobyta przez Skoru- 
pẹ w 70 min., gdyż dalszy przebieg 
meczu był niezwykle niski. 


Sędzia p. Łazarewicz niezdecydo- 
wany. Widzów 10 tyeięcy. 


RJ 


Jedenastka Włókniarza nie spełni- 
ła tego, czego się po niej spodziewa- 
no. Tylko w grze w polu dorównywa- 
ła przeciwnikowi, natomiast za wy- 
jątkiem kilku ciekawych momentów 
zągran!ia gospodarzy kończyły się na 
obronie chorzowskiej, a do strzałów 
mimo dobrych chęci, * dochodziło 
rzadko. 


PRZEBIEG SPOTKANIA 


Mecz rozpoczął się gwałtownymi 
atakami Włókniarza, które trwały 
przez 20 minut. Już w 1 min. gry 
Parpan II w zamieszaniu podbram- 
kowym strzela, ale piłka natrafia w 
„las“ nóg 1 wychodzi w pole. 
W chwilę później Nowak otrzymaw- 


szy piłkę od Gromotki ustawia ją 
Parpanowi do strzału. Ten znów 
strzela, lecz odbija się od nogi Je- 


dnego z zawodników chorzowskich i 
wychodzi na środek boiska. 

W 17 min. piękną „główkę' Spo 
dzieji skierowaną w sam górny róg 


'bramki łapie z trudem Rybicki. 


~ W 23 min. piłkę otrzymuje Glanc 
podaje Januszkow!, a ten wykorzy- 
stawszy błąd Kalicińskiego oddaje 
skośny strzał, zdobywając jedyną 
bramkę dla swych barw. 

Od tej chwili gra sią wyrównuje. 
Na pięć minut przed końcem Włó- 
kniarz ma doskonałą okazję do wy- 
równania. Centrę Parpana przepusz- 
cza Nowak nieobstawionemu Bożko- 
wi, który ostro strzela z odległości 
3—4 m ale piłka trafila w słupek. 
Strzał Bożka poprawia  Gromotka, 
lecz Jantk broni na róg. 


Po PRZERWIE 


Po pauzie znacznie więcej z gry 
mają Budowlani. W 3 min. niebez- 
pieczna „główka' Głlajcara idzie w 
aut a w chwilę później groźny strzał 
A mija bramkę o centyme- 
ry. 


Kilkakrotnie Lasiewicz | Rybicki 
interweniują, likwidując groźne ata- 
ki Budowlanych. 


Począwszy od 25 min. Budowlani 
zwalniają grę 1 sterają się utrzyrkć 
Korzystny dla siebie wynik meczu, 
co im się w zupełności udaje. 


Zawody sędziował słabo p. Przy, 


bysz z Bydgoszczy. Widzów około B 
tysięcy. (as) 


Górnicy pokonali w Radlinie 
Ogniwo Bytom 2:4 (2:0) 


BYTOM (tel. wł.). I ten mecz nie 
był rozegrany na takim poziomie, na 
Jakim widzieć by 80 chcieli zwolen- 
nicy piłki nożnej. Raz jedna, rez 
druga strona miała wybitną przewa” 
gẹ. której nie potrafiła wykorzystać 
cyfrowo. W czasie gdy Ogniwo mia- 
ło silną przewagę Górnicy zdobyli 


obie bramki przez Szlegiera 1 Wi- 
śniewskiego. y 
Odwrotnie znowu, gdy Górnicy 


przeważali, Ogniwo strzeliło jedną 
bramkę. Podkreślić należy, że Ogn!- 
wo miało wiele pozycji podbramko- 
wych, z których powinny paść bram- 
ki, lecz napastnicy bytomacy weezy- 
stko mamowali. Zmarnowany został 
również przyznany rzut karny, któ- 
rego aczekutorem był Wiśniewski 
(Ogn.). ig 

Liczni zwolennicy: Górników da- 
wal! wyraz niezadowolenia z gry tak 


swej drużyny jak 1 gości, którzy nie 
grali zbytnio amBitnie. 


Jedyną bramkę dla Ogniwa zdo- 
był Wiśniewski. 


.44684460004204024/24220556 
* Regaty wioślarskie 
w Kruszwicy 


W ub. sobotę | niedzielę odbyły 
się w Kruszwicy na jeziorze Gopło, 
eliminacyjne regaty _wioślarskie 
przed międzynarodowymi regatami w 
Budapeszcie | III Złlotem w Berlinie. 

Poszczególne wyniki: 

Czwórki męskie — AZS Kraków 
7.11 min. 

Dwójki bez sternika — Stal Byd- 
goszcz 8,16 min. 

Czwórki kobiet ze stemikiem — 
Budowlani W-wa 6,146 min. 


Jedynki mężczyzn —  Kocerka 
AZS AWF 7,38,8 mia. 
Jedynki kobiet —  Kleda A28 


Wrocław 6,44,2 min. 


„wak w chwili pro- 


s 


| 
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Z meczu Włókniarz—Budowlani 


Najlepszy  „tech- 
mik" krakowski, No 
wak s Włokniarza 
krakowskiego, nte 
był w swej nor- 
malnej dobrej for 
mie. Wskutek tego 
é reszta napastni- 
ków nie zadowoli- 
da. Na zdjęciu No- 


wadzenia piltki na 
sobotnim meczu. 


e eoo oD 


Najlepszym zawo 
dnikem Włókna 
rza krakowskiego, 
był niezmordowae 
ny Lasiewicz. Byl 
on na tym meczu 
— tak samo jah 
4 w praty — przo* 
downkiem i prace 
wał za innych. Wr 
dsimy go na zdję 
ciu jak w groźnej 
sytuacji podbrame 
kowej, zabiera p 
kę 

chorzowskiemeu, 


CWKS pewnie wygrywa 
z Gwardią Szczecin 4:1 (2:4) 


SZCZECIN (tel. wł.) W ubiegłą 
niedzielę piłkarze warszawskiego 
CWKS-u gościł w Szczecinie, gdzie 
rozegrali spotkania o mistrzostwo 
pierwszej klasy państwowej, wygry- 
wając z Gwardią szczecińską 4:1 


(2:1). 
Składy drużyn: 
CWKS: Stefaniszyn, Sobkowiak, 


Polok (Orłowski), Szczepański, Zie- 
liński, Oprych, Sąsiadek, Górski, 
Breiter, Soporek, Olejnik. 

Gwardia:  Parzniewski, Wielga, 
Stachecki, Boroń, Sroka, Stefanik, 
Piątek (Mroczek), Bartczak, Derdziń- 
ski, Opitz, Bonazzo, 

Sędzia p. Naporski z Łodzi. 

CWKS wygrał to spotkanie w zu- 
pełności zasłużenie, grając bez sła- 
bych punktów. 

Tempo spotkania było bardzo szy- 
bkie, a przez Bzć 25 min. dużą 
przewagę miał CWKS. 

W okresie tym padają dwie bram- 
ki, zdobyte przez warszawiaków. 
Pierwszą bramkę. zdobył w 7 min. 
Górski, strzelając rzut wolny z odle- 


głości 25 m. 

W 24 min. Górski strzela, piłka 
odbija się od obrońcy i Sąsiadek 
przytomnie dobija piłkę pod samą 
poprzeczkę, uzyskując 2:0. 

Po 25-minutowym okresie przewa- 
€! CWKS inicjatywę  przejnuje 
Gwardia, w ataku której i tym razem 


s 


świetnie spisywał się Piątek, który, 
technicznie dorównywał przeciwni- 
kowi. On też był strzelcem jedynej 
bramlj dla swych barw. 


Po pauzie przewaga CWKSru trwą 
w dalszym ciągu. 

W 56 min. rzut wolny egzekwuje 
Oprych — Parzniewski wybiega, a 
Soporek strzela do pustej bramki. 

Tempo gry słabnie. I znowu lekką 
przewagę ma Gwardia do czasu kome 
tuz Piątka, którego zastępuje Mro! 
czek. 


W 80 min. Sąsiadek zaskakują 
cym strzałem z 16 m lokuje piłkę 
w siatce, zdobywając czwartą bram- 
kę. Zaznaczyć należy, że Parzniewe 
ski piłkę złapał, ale wypuścił ją a 
rąk. 

Sędzia zawodów p. Naporski słahy 
1 niezdecydowany. 

Na wyróżnienie w drużynie go 
spodarzy zasługuje doskonały stoper 
Sroka, pieczołowicie  obstawiająg 
Breitera oraz Wielga i Piątek. 


W drużynie CWKS-u wszyscy 16 
wodnicy na dobrym poziomie. i 
Widzów 14 tys. ` 


| OO ia 


Zdjęcia w dzisiejszym numerse! 


„Sowiecki Sport“, „la 
Nouvelle", „Berliner  Illustrier$ei 


Tolński, Borek, Rumianowski. 


napastnikowi ” 


4 


s Humor sportowy 


2000007 2,4908,09,09 p 


— Nie złość się, gdy ty złamiesz 
poprzeczkę, ja ci też pomogę. 


— On zawsze za mocno trzyma się 
drążka. 


PIŁRKAA LL 


Piłka można 
najpopularniejszym sportem w ZSRR 


Najbardziej popularnym sportem w Związu Radzieckim jest sport plł- 
ki nożnej. Rozgrywki o mistrzostwo gminne, miejskie, powiatowe | na- 
rodowe, jak również rozgrywki o puchar ZSRR, gromadzą każdego ro- 
ku setki tysięcy zwolenników na licznych stadionach ! boiskach, roztzu- 
conych po całym Związku Radzieckim. Nie ma w ZSRR większego za- 
kładu pracy, kołchozu czy instytucji państwowej, która by nie posiadała 
drużyny piłki nożnej, biorącej udział w rozgrywkach. 


Zrozumiałą rzeczą Jest, 
większym zainteresowaniem cieszą 
się rozgrywki w najwyższej klasie 


państwowej, jakimi są mistrzostwa 
ZSRR w piłce nożnej. O zaszczytny 
ten tytuł walczy piętnaście najlep- 
szych drużyn w całym państwie, 
wśród których czołówkę tworzą; 
CDSA (Centralny Dom Sowieckiej 
Armii), Dynamo Moskwa, Dynamo 
Tbilisi, Spartak i Zenit. k 

W ostatnich ośmiu tygodniach ro- 
zegrały drużyny klasy państwowej 
ponad pięćdziesiąt spotkań. Za wcze- 
śnie jednak było by już teraz prze- 
sądzać, kto w roku bieżącym zosta- 
nie mistrzem ZSRR. Może nim być 
tak dobrze CDSA, jak 1 Dynamo 
Tbilisi, pomiędzy którymi różnica 
pihktów jest niewielka. A właściwa 
walka — rozpoczęła się dopiero te- 
raz właśnie. | 

W tym roku, jak dotychczas, roze- 
grane zostaną również spotkania o 
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ZSRR i Szwecja wysyłają 
300-osobowe ekipy 
- na Olimpiade 


Komitet Olimpijski w Helsinkach 
podał nieoficjalnie do wiadomości, 
iż największe ekipy na Olimpiadę 
w 1952 r. przyślą ZSRR i Szwecja. 

Związek Radziecki ma przysłać 
na Olimpiadę nie tylko tych spor- 
towców, którzy mają widoki na e- 
wentualne zdobycie medali ale tak- 
że ! młodych rokujących nadzieję 
sportowców. których start traktowa- 
ny będzie jako nauka. 


Źle jest z fińską lekkoatletyką 


Starzy fińscy rekordziści, p-o- 
wadzący treningi młodych blega- 
czy | miotaczy, którzy mają zostać 
tch następcami. nie są zadowoleni 
z postępów czynionych przez mło- 
dzież. 

Na zebraniu zwiąeku lekoatlety- 
gznago w Tammerforms. zabrał o- 
siatnio głos, znany olimpijczyk 1 
rekordzista Świata Paavo Nur- 
sd który bardzo poważnie oświad- 
czył: | 

„W dawnych latach nie mieliś- 
my ani pieniędzy ani trenerów. — 
Mieliśmy za to dobry materiał ludz- 
ki. Dziś mamy pieniądze 1 trene- 
rów, lecz gdzie są nasi doskonali 
Jekkoatleci? 

Nie widzę bv młoda nasza gene- 
racja rokowała jakleś nadzieje. Wy- 
fHatki' na obozy kondycyjne itp. są 
wyrzuconymi w błcto  pienlądzmi. 
Co nam potrzeba? Potrzeba nam du- 
cha bojowego, woli zwycięstwa, pil- 
ności w treningach itp. a. te walory 
znajdziemy prędzej wśród młodzie- 
ży pochodzenia proletariackiego, niż 
wśród zamożnych“. 

Poglądy Nurmiego podziela w ca- 
łej rozciągłośi były rekordzista 
świata w rzucie oszczepem Matti 
Jaervinen. Poy'edział œm między in- 
nymi: „Bo.esnyvm jest fakt, gdy wl- 
dzi się, jak źle prowadzą się młodz! 
sportowcy po powrocie z 0507Ó%W 
treningowych. Według mego zdania. 
trenerzy nasi źle reblą próbując u- 
łatwiać swym wychowankom ćwicze- 
nia podczas treningu a to celem vu- 
zyskania efektownych wyników pra- 
cy. W ten sposób nie wychowa-się 
rekordzistów it dobrych zawodn$ków. 

Jestem przeciwny prowadzonej 
przez niektórych treneráw  „fuszer- 
ki“ trenerskiej. Pracuja oni według 
tzw. .„metody' , która jest sprzeczna 
z naszą dotychczasową metodą tre- 
ningu. A że stara metoda nie była 
złą, dowodzą nasze wyn:kil i pozy- 
cja naszej lekkoatletyki w świecie. 

Jaervinon podał Jeszcze wiele przy- 
kładów źle prowadzonych trenin- 
gów. Interesującym jest fakt, że za- 
równo jego Jak 1 Nurmiego pogląd 
został uznany przez większość fiń- 
"skich ekspertów lekkiej atletyki. 

Idea łagodnego obchodzenia się 
trenerów z wychowankami została 


Drugie zwycięstwo Austrii 

Znana wiedeńska drużyna piłka * 
ska Austria, biorąca udział w tur- 
nieju o tzw. „Rio Cup“, rozgrywa- 
nego w Rio de Janeto, — rozegrała 
swe drugie spotkanie wygrywając 
z drużyna brazylijską Vasco da Ga- 
ma 5:1 (3:1). 


Wydawca — Robotnicza Spółdzielnia 
Biuro ogłoszeń: Rynek Główny 46. Tel. 229-60. — Drukarnia 


b 


ostro potępiona. . Zarządzono ostre 
prowadzenie treningów, która to me- 
toda była podstawą światowych re- 
kordów Niurmiego. Kohlemaainena, 
Salminena 1 wielu innych. 

Krytyka  Nurmiego i Jaervinena 
jest słuszną, a najlepszym potwier- 
dzeniem tego są wyniki osiągane 
przez lekkoatletów radzieckich, któ- 


rzy swój trening przeprowadzają 
bardzo ostro. 


że naj- į najwyższy tytuł Związku Radzieckie- 


go: o tytuł mistrza | zdobywcy pu- 
charu ZSRR. 

Do walki tej, dopuszczone są 
wszystkie drużyny piłkarskie w ca- 
łym państwie. Zespoły zakładów pra- 
cy, urzędów, kołchozów 1 sowcho- 
zów, hut I kopalń, szkół średnich 1 
wyższych — wszystkie biorą udział 
w walce o ten _najzaszczyt- 
niejszy tytuł. Walki toczą- się 
oczywiście systemem olimpij- 
skim: przegrywający odpada a 
do ćwierć, półfinałów 1 finału doch- 
dzą najlepsze z najlepszych, by wre- 
szcie na stadlonie centralnym Dyn 
mo w Moskwie, wyłoniony został 
mistrz 1 zdobywca pucharu ZSRR. 

W roku ubiegłym brało udział w 
rozgrywkach „tylko“ 12.000 drużyn. 
W roku bieżącym grać będzie dużo 
więcej. gdyż nowe zespoły piłkarskie 
powstały w całym państwie I grają 
już o mistrzostwo w swych okręgach. 

Finałowe spotkanie odbędzie się 
prawdopodobnie z początkiem paž- 
dziernika a miejscem tej największej 
t najbardziej interesującej całe spo- 
łeczeństwo radzieckie. rozgrywki — 
jest tradycyjny stadion Dynamo w 
Moskwie. | 

Temu wielkiemu rozwojBw! sportu 
w Związku Radzieckim nie należy 
się wcale dziwić, jeśli się zważy, ja- 
ką wielką opleką otacza rząd ZSRR 
sportowców it sport w ogóle. Setki 
stadionów 1 tysiące boisk sportowych 
jakie w ostatnich 30 latach wybudo- 
wano w ZSRR, to wspólny wysiłek 
całego narodu I państwa. Najpięk- 
niejsze stadiony Świata, hale sporto 
we. baseny pływackie, stadiony lek- 
koatletyczne, budowane są ciągle, w 
ramach pokojowej gospodarki ZSRR. 


Sportowcy otaczani są najlepszą © 
pieką 1 mają niemal wszystko do 
dyspozycji. 


Czyż należy się dziwić, że Zwiazek 
Radziecki posiada najlepszych pił- 
karzy świata, najlepszych lekkoatle- 
tów, najlepszych pięściarzy, koszy- 
karzy, czy hokelstów? l 

Przed piłkarzami radzieckimi mu- 
sieli się ugiąć i uznać ich wyższość, 
takie potęgi piłkarskie jak Anglia ł 
Szwecja. Występy drużyn piłkar- 
skich w Anglii I Szwecji zakończyły 
się ich świetnymi trlumfami w posta- 
ci kilku odniesionych zwycięstw na 
tamtejszych terenach. 


© całego świata . 


kolarskiego 
wysłali na 


-= Uczestnicy znanego 
wyécigu „Giro d'Italia“ 
zakończenie wyścigu telegram do 
przewodniczącego Światowej Rady 
Pokoju prof. Joliot-Curie, w którym 
wyrażają swe poparcie dla inicjaty- 
wy Rady Pokoju w sprawie zawar- 
cią paktu pokoju między pięcioma 
wielkimi mocarstwami. 

Telegram ten podpisało kilkudzie- 
sięciu zawodników między innymi 
Szwajcar Koblet, Francuz Bobet, 
Belg van Steenberghen, Włosi Mar- 
tini, Astrua i inni. Telegram ten pod- 
pisali także piłkarze drużyn: Ferra- 
ra, SPAL i FC Livorno. 


+ 
Magistrat miasta Oslo ogłosił, i2 


koszta zimowej Olimpiady, która od- 
będzie się w Oslo w 1952 r. wyniosą 


W Ludowej Republice Rumuń- 
skiej sport cleszy się coraz to wię: 
kszym zainteresowaniem szerokich 
mas pracujących. Rozwija się bez 
przeszkód. albowiem rząd Republiki 
Rumuńskiej otacza go szczególnymi 
1 stałymi względami. W budżecie 
państwowym, suma 2 milerdów 600 
m!'lionów lei, przeznaczona jest na 
kulturę fizyczną ! sport. 

Odznaka sportowa GMA (Gotowy 
do Pracy i Obrony Ojczyzny) cie- 
szy się wielką popularnością wśród 
młodzieży i przyczynia się do maso- 
wego uprawiania lekkoatletyki, gim- 
nastyki. pływania, narciarstwa, tury- 
styki itd. 


Minął zaledwie rek od ustanowie- 
nia odznaki a już liczba tych, któ- 
rzy wzięli udział we współzawodn!c- 
twach sportowych, dających prawo 
do jej noszenia — wzrosła do 
400.000. 


ydawnicza „Prasa“. w 


10 milionów koron norweskich. Po- 
nieważ spodziewany dochód z kart 
wstępu ma wynieść około 4 milionów, 
Olimpiada przynieść ma deficyt 6 
milionów koron. 

* 


Wiceprzewodniczący Węyierakiego 
Związku Piłki Nożnej Gustaw Sebes, 
podał przed kilku dniami w Buda- 
peszcie do wiadomości, że piłkarze 
węgierscy wezmą udział w Olimpia- 
dzie w 1952 r. 

x 


Najlepsi lekkoatleci ZSRR mają 
utó się w końcu lipca do Helsinek 
celem wzięcia udziału w międzyna- 
rodowym  trójmeczu  lekkoatletycz- 
nym. Obok ZSRR udział w trójme- 
czu mają wziąć Szwedzi i Finowie. 


It w Ludowej Republice Rumuńskiej 


W całym kraju buduje się nowe 
stadiony, przystępując do urządzania 
terenów sportowych obok zakładów 
pracy: tworzy się nowe możliwości 
dla tych. którzy pragną się poświę- 
cić kulturze fizycznej 1 sportowi. 
Równocześnie oddaje się do dyspo- 
zycji sportowców liczne pływalnie, 
sale gimnastyczne 1 tory dla wyści- 
gów konnych. Aktywność sportowa 
rozwija się na każdym odcinku. Cc- 
raz więcej ludzt pracy — młodych 
I starszych, mężczyzn oraz kobiet 
zapisuje się do zespołów sportowych. 
W samym tylko okręgu bukareszteń- 
skim istnieje 76 zespołów, podczas 
gdy 72 ekipy sportowe objeżdżają 
wsie całego okręgu, propagując ćwl- 
czenia sportowe wśród ludz! wsi. 


Pokażna cyfra współzawodn ictw 
sportowych świadczy najlepiej © 
rozwoju sportu w Ludowej Republi- 
ce Rumuńskiej. . 
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Fotokronika „Jilkatza” 
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W ZSRR czyni się wszystko dla rozwoju kultury fizycznej 1 sportn, 
Ogromne sumy wydawane są na budowę nowych stadionów | urządzem 
sportowych. Zamieszczone zdjęcie przedstawia projekt stadionu pod 
szkłem, umożliwiającego rozgrywanic zawodów bez względu na po 

Ma on powstać już w najbliższym czasie 


W towarzyskim spotkaniu bokserskim, które odbyło się ostatnio w Kra- 
kowie drużyna OWKS Kr zremisowała z CWKS W-wa 10:10. Na zdję- 
ciu bokserzy CWRS-u przed spotkaniem z OWKS-em. 


Sportowcy Drez- 
na pilnie przygo- 
towują się do mi- 
strzostw akademi- 
ckich, które w ra- 
mach Festiwalu 
Młodzieży Demo- 
kratycznej odbędą 
się w Berlinie. — 
Na zdjęciu pływa- 
cy Niemieckiej 
Republiki Demo- 
kratycznej demon- 
strują pięknie wy- 
konany grupowy 
skok do wody. 


W średniodystansowych mistrzostwach kolarskich Polsk! tytuł mistrza 
zdobył Bek 2 łódzkiego Włókniarza. — Na zdjęciu J. Bek otrzymuje 
koszulkę z orłem z rąk przedstawiciela sekcji kolarskiej GKKF — Inż. 


Szymczyka. Po prawej, fragment z meczu koszykówki, rozegranego 
w Krakowie pomiędzy miejscową Gwardią a Kolejarzem warszawskim. 
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